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ANDRZEJ LIPCZYŃSKI
Gole jelłko

Przypadek
W dniu 15,V.1962 r. wezwany zostałem do krow-v

stanowiącej własność ob. R. zamieszkałego w Choj-
nie pow. Rawicz. Po przybyciu na miejsce, stwierdzi-
łem stan następujący: krowa ncb, 1. 5, ciąża ok. 8
mies., temp. 39o, tętno 98/min., ż:wacz nieco wzdęty,
atoniczny, próby bóIowe (Rue.qga, Gótzego) oraz
opukiwanie klatki piersiowej wzdłuż przyczepu prze-
pony, niezbyt wyraźnie wywołujące reakcję zwie-
rzęcia, Rozpoznanie: urazowe zapalenie czepca.

Nie będąc przygotowany w tym dniu do operacji,
podałem środki przeczyszczające i zaleciłem, w wy-
padku braku popra\My, doprowadzić krowę następ-
nego dnia, dla dalszego leczenia. Właściciel zwierzę-
cia, zawezwał mnie dopiero 19 maja.

Wyrviad i badanie kliniczne w tym dniu wykaza-
ły: krowa przyjmuje pokarm w małych ilościach,
przeżuwa rzadko i krótko, temp. 39o, tętno 104/min.,
tony serca czyste, bolesność klatki piersiowej i
ostrożność ruchów nieco zwiększone. Przystąpiłern
do zabiegu operacyjnego. Po cięciu powłok brzusz-
nych i ż:wacza, oraz wprowadzeniu ręki do czepca,
stwierdziłem dużo mniejsze jego rozmiary, aniżeli
bywa to zwykle. Bliższe badanie wykazało, że ok, Ils
czepca wciągnięta jest przez otwór długości ok.15
cm i szerokości 2 palców, w przeponie, do jamy klat-
ki piersiowej.

W utlvorzonej w ten sposób kieszeni, znalazłem
drut, który wydobyłem. Wprowadzając palce do otwo-
ru przepuklinowego, w} czuwałem drgania pracują-
cego mięśnia sercowego. Dotykiem rozróżniałem
skurcze poszczegó]nych przedsionków i komór. Z lwa-
gi na duży niepokój zwierzęcia lv czasie tych eks-
perymentów, zaniechałem dokładniejszych obserwa-

przeponowej u krowy
cji. Nie znajdując w warunkach terenowych możli-
wości do operowania przepukliny, zaszyłem żwacz i
powłoki brzuszne, a właścicielowi wręczyłem skie-
rowanie zwietzęcia na ubój z konieczności.

Za kil]r'a dni dowiedziałem się od. ob. R., że krowa
czuje się dobrze i że jej nie odwiózł do rzeźni. Po
10 dniach usunąłem szwy, stwierdzając gojenie się
rat:y ,,per prżmam", ale raz jeszcze poleciłem od-
stawienie krowy na rzeź.

Jak następnie dowiedziałem się od ob. R., po upły-
wie ok.3 tyg. od operacji nastąpił poród. Krowa
urodziła zdrowe cie),ę, ale stan jej bardzo się pogor-
szył. W parę dni po porodzie odwieziona została do
rzeźni. Nie miałem możności przeprowadzenia sekcji,
ale od lekarza rzeżni dowiedziałem się, że znalazł on
w przeponie otwór ok.30 cm długi i 10 cm szeroki.

Sądzę, że parcie tłoczni brzusznei przy porodzie
spowod.owało powiększenie otworu. Nlechanika pow-
stania uszkodzenia przepony, wg mych domniemy-
wań, mogła być następująca: drut wskutek wielo-
krotnego zgięcia, tylko małym odcinkiem wysunął
się poza ścianę czepca. Ostrym swym końcem na-
trafił na przeponę ustawiając się w stosunku do niej
ukośnie. Przepona w okolicy czepca ustawiona jest
również ukośnie i podczas ruchów oddechowych, ocie-
rając o koniec drutu, nacinała swą powierzchnię na
przestrzeni kilkunastu centymetrów. Po perforacji
qrzepony, czepiec wskutek ujemnego ciśnienia pa-
nującego w jamie piersiowej, został wciągnięty częś-
ciowo do jej wnętrza uszczelniając otwór i umożli-
wiając dalszą mechanikę oddychania.

Adres autora: Andrzej Lipczyński, Golejewko, p-ta Chojno
pow. Rawicz.

prze pu k liny

STANISŁAW PATYK

tom kon'tn,olnym w sierpniu i w tym czasie korzysta-
ły one z kilkugodzinnego wypas,u w parku PGR. Poza
tym dwa cielęta (nr 5, 10) z grupy doświadczalnej by-
ły n, lipcu dokarmiane mlekiem,

Oble grupy cieląt przebywały w oddzielnych budyn-
kaeh. Zwietzęta doświadczalne były trzymane w obo-
rze rpodzielonej na kilka części. Jedną z ni]ch było po-
mieszczenie, służące jako magazyn do pł:zechowywa-
nia baniek na mleko ,i paszy treścirvej na bieżący uży-
tek, drugie - zajm,owały krowy mleczne w okresie
udoju mleka i nocą, trzecie- dorosły jałownik w cza-
sie ,dżdżyste j i zimne j pogody, czwarte - cielęta
świeżo ,urodzone do kilku tygodni, a piąte - zwane
porodówką o kubaturze około 120 m3, stanowiło obiekt
do,świadczeń.,,Porodówka" była p,ołącz,ona drzwiami
z częścią ,obory zajmowaną przez na,jmłodsze cielęta
i ,oknach zwróc,onych w kierunku południowo-zachod-
nim.

W budynku drugim o kubaturze około 500 m3 prze-
bywało, oprócz cieląt kontrolnvch, kilka świń, będą-
cych własnością praoowników majątku.

*) Tecbncllogia prepafatu
Przemysltl o1,giiriCZneg0,
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HODOWLA l ZooHlGIENA

Wpływ repelentu R-10 na przyrost cięzaru ciała cieląt
Katedra zooIogii WsR We wrocła\Miu

Kierowni]k: prof. dr STANISŁAW CI{UDOBA

Celem eksperymentu był,o zbadanie, czy repelent
Ę-10 produkcji polskiej*) stos,owany latem w odstę-
pach dwutygodni,owych ,do ,opryskiwania obory, za-
bezpiecza ci,elęta stale przebywające w takim po-
mieszczeniu przed atakami owadów, a w szczególn,ości
przed dokuczliwością rnuch, oraz czy z,łłietzęta takie
wykazują łviększy przyr,o,sit ciężaru ciała, niż kon-
tro]ne.

Badania przeprowadzono w czasie od 15 lipca do
30 września 1965 r. na 20 cielętach, własność PGR
(pow. wło,cławski), p,odzielonych na dwie grupy, po
10 sztuk w każdej. Wiek zwierząt eksperymentalnych
(tab. 1) wahał isię o,d 38.-.69 dni, średnio około 7 ł.y-
gordni i o ciężarze ciała od 40-6? kg. Cielęta kontrolne
(tab. 2) były starsze (60-13? dni) i waźyły od 5?-?8
kg. Każde zulierzę otł:zymywało w okresie kodtynu-
owanych doświadclzeń jeden kilogram śruty zbożowej
z mieszanką C i prawie wszy.stkie - dwa kilograirny
,siana dz,ilenn,ie. Nie podawano natomia,st siana cielę-

ópracowana została przcz Instytut
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1

2
3
4
5
6
7
o
9

10

68(66 )

68(65 )

69(56)
60(50)
45(46)
60(58)
63(60)
66(67)
60(40)
3B(40)

0,73
0,60
0,40
0,73
0,B7
0,47
0,53

_0,006
0,53

0,66
0,53

_0,006
0,26
0,B7
0,60
0,47

0,82
0,94
0,47
0,71
0,82
0,65
0,59
1,I7
0,59
0,89

0,37
0,31
0,50
0,62
o,43
0,56
0,85
0,81
0,56
0,62

34
50
34
30
39
46
36
57

39

0,43
0,64
0,43
0,38
0,50
0,59
0,46
0,73
0,34
0,50

Tab. 1. Zwierzęta doświadczalne

0,53 
| 0,2o

0,53
0,006
o,20
0,20

-0,006
0,13
0,60
0,02

-0,006

0,20

0.40 l

o',+l I

l00
115
90
B0
85

1c4
96

l24
67
79

ogółem: 548 kc l z,os l o.oe 5,384 1,8861 4,456| 392940 6,00

Tab. 2. Zwierzęta kontrolne

Lp.

Wiek zwierzęcia
(dni) i ciężar (kg)

ciała przed
doświadczeniem

76(57)
1 1?(57)
1 04(73)
60(65)

104(64)
10ł1(69l
96(7B)
92(68)

13 7(73)
104(76)

Średni dzienny przyrost
ciężaru (kg) ciała w okresie: Ciężar (kg) ciała

w ostatnim dniu
doświadczenia

Przyrost ciężaru
(kg) ciała

w okresie 78 dni

Średni dzienny
przyrost ciężaru
1kg) ciała w okre-

sie ?B dni
1lIIlIlIlrv

1? dni I z0 dni I zo oni I ts ani

1

2

4
5
6
l
8
9

10

0,53
o,47
0,76
o,29
0,35
0,53
1,05
0,70
0,70
0,41

l9
25
27
10
23
19
31
27
27
29

0,24
o,32
0,34
0,13
0.2s
0,24
0,39
0,34
0,34
0,37

0,20
0,25
o,20
0,00
0,50
0,06
0,20
0,50
0,25
0,35

0
o,23
0,19
0,0 4
0,04
0,12
0,08
0,0B
0,I2
0,04

0,40
0,40
0,33
0,26
0,40
0,33
0,46
0,20
0,46
0.26

76
B2

100
75
B7
oó

109
95

100
105

Ogółem: 680 kg lu,rn ', z,st Io,nn lr,uo l 91? 237 3,00

,,Porodówka była pcddana pięciokrotnej dezynsekcji
przy użyciu 57o roztworu preparatu R-10 w ilości 15
ldtrów z zachowaniem 15-17 dniowych przerw. Każ-
dora,zowo opryskiw,ano sufit, wewnętrzną pow;erzchnię
ścian, słupy przedziałowe, żłób, wewnętrzną i zew-
nętrzną powierzchnię okien i ,drzwi oraz zewnętrzną
ścianę obory od strony południolvo-zach,odniej. W dĄiu
wykonywania dezynsekcji ważone były cielęta. przede
rvszystkim należące do grupy doświadczalnej.

W następnym dniu po dezynsekcji przeprowadzono
w ,,poro,dówce" i oib,orze kontro,lne j orientacy jne
cbserwacje, czy ilość m,uch ule,gła zmniejszeniu. Do
tego celu używano trzech kwadratowych ramek z
drutu o, boku l m oraz ]iczono o,wady, przebywające
na ścianie w ich obręb,ie.

Zarówno w oborach, jak i w innych obiektach
gospodarczych nie zauważon,o w okresie pr,owadzońych
doświadczeń większych ilości muchy d,omowej, z wy-
jątkiem pornie,szczenia zajmowanego ptzez cielęta kar-
mione mlekiem, gdzie we rł-rześniu odnoiowano dużą
ilośc much (38-117 na m2 powierzchni). Była ona
prawdop,odobnie wynikiem wyższej temperatury oto-
czenia, spowodowanej zmasowani.em zwierząt (9) na
niewielkie j prze strzeni.

Wyniki badań, doiyczące pr,zy,r,ostu ciężaru u obu
grup zwierząt, są zeibrane w tabelach (1,2). Z zesta-
wienia przyr,ostów ił,ynika, że cielęta etksperym,enlal-
ne w okre,s|ie 2,5 miesiąca przybrały o 155 kg więce,j
ni,ż kontr,o1ne. Nadto u pierwszej grupy zwierząŁ
stwierdzono stale większy, dzienny przyrost ciężaru
ciała i był on w ,okresie prowadzonych doświadczeń
o 1,99 kg wyższy niż u kontrolnych.

Ilość much w ,,pcrodówce" w porównaniu z ob,orą
kont,rolną była mniejs,za. W pierwszym pomieszcze-

niu wyrażała się ona liczbą 0-5 na m2 ściany, nato-
miast u kontr,olnych zwierząt 0-1l.

Pozytywne rezultaty w przyroście ciężaru ciała, ja-
kle uzyskano u doświa,dczalnych cieląt, były nie-
lr,ątpllw_e efektem działania repelentu, Na korzyść
takiego, wywodu przemawia teśt ,,t", Według którego
procent prawdopod,obieństwa innych czynników, mo-
gących odeg,rać poważniejsą r,olę w tym względzie,
był znikomy i wyrażał się liczbą mniejsą od 0,001.
Repelent działał ,,odstraszająco" przede wszystkim na
.liomary, niemniej i na muchy, przy czym tych ostat-
nich było prawie z reguły rw obu po;mieszczeniach
mniej. Gdy jednakże porówna się populację much,
znajdujących s,ię (0-5 ,na m2 ściany) we wrześniu
w ,,por,odówce" z il,o,ścią much (38_117) w sąsi,odnim
pomieszczeniu, zajmowanym przĘz c;elęta karmione
mlekiem i połączonym z pierwszym drzwiami, to
stwierdzić wypada, że preparat R-10 niewątpliwie
zabezpieczał ,,porodówkę" przed inwazją większe,j ilo-
ści ,owadów, tym sa,my,m więc wpływał ,on ko,rzystnie
na spoko,jn,ę zachowani,e się i lepsze samopoczucie do-
świadczalnych z;wietząt, pośrednio zaś - na ich przy-
rost cięża,ru ciała.

Badania nad dezynsekcyjnym działanierm repelentu
R-10 nie dały decydującej ,odpowiedzi na pytanie,
czy ,u kontr,olnych ciełąltr zasadniczą przyczpą nnniej-
§zone,go przyros,tu ciężaru ciała był niepokój, wywo-
\any przez muchy, czy też ukłucia komarów. Przy-
puszczać więc należy, że główną rolę ,w tym uizglę-
dzie odegrały raczej komany, ponieważ można ich
było zauważyć zawsze w większej ilości tak w ob,o-
rze, jak i na pastwisku. W 1965 roku obserwowano
szybki r,ozwój ko,rnarów ze względu na częste deszcze,
liczne zbiorniki stojącej wody ,nie tylko w obrębie
PGR, lecz także na terenie bliskiej gromady, nato-
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miast były niekorzystne warunki dla rozwoju much
z powodu dł,ugotrwałego zimnra, opóźnionej wi'osny
oraz chłodów w okresie lata.

Na zmniejszony przyrost ciężaru ciała u zwierząt
kontrolnych w sierpniu pewien ujemny wpływ m,ogło
mieć u nich pojawienie się z dniem 30 lipca pier-
wszych i trwających kilka dni objawów nozw,ollnienia,
spowodowanych brakiem suchej kanmy oraz poda-
waniem siana ń,e wysuszonego w ,stopniu d,ostate,cz-
nym. Wiadonao jest, że cielętra w okresie biegunek,
navret krótkotrwałych, tracą znacznie na ciężarze cia-
ła, a w czasie rekonwalescencji powo i przybierają na
wadz€.

W ocenie właściwości r,epetrentu R-l0 podkreślić wy-
pada ważną zaletę ,jaką niewątpliwie stanowi zupeł-
na jego nies,zko,dli,wość dla zdr,owia zwierząi i ludzi.

W okresie prawie trzymiesięcznych ,doświadczeń nie
od,no,towano u cieląt, przebywających w oborze w trak-
cie jej opryskiwania repe entem jakichko,lwiek sym-
ptomów wynikłych z wdechiwania rozpylonej e,mulsji,
czy też na skutek zjadania karmy zanieczyszcznnćj
cieczą preparatu. Również i u siebie nie ,stwierdziłern
w czasie wykonywan a i ,po zabiegu żadnych zatruć,

Biorąc pod uwagę realne korzyścli, jakie relpelent
m,oże przynieść gospodarce nariodow€j, uważa,m, ź€
winien oi frLaleźć szersze zastosowanie, przede wszyst-
lkim w wypajalniach cieląt i ttuczarniach świń, gdzie
\M okresie lata i jesieni występuje największa iloŚć
much.

Adres autora: dr stanisław Patyk, wrocław, uL H. sa-
wickieJ 5 m. 3.

oraz szc7ĘEÓłowego skonowidza rzeczowego zawiera-
jącego ponad l500 haseł. Ks,iążka jest ilustrowana
Iicznymi rycinami głównie schematycznymi. Na
szczegóbxe podkreŚlenie zasługuje pomysł zgrupowa-
nia pewnych rycin dla zilustrowani,a niektórych sta-
diów rozwoj9,6lych żaby i kurczęcia, co bez wątpienia
pomoże studentowi lepiej zrozumieĆ rozwój zarodkó
jako całości.

Oceniając ogólnie omówironą książkę można stwier-
dzić, że stanowi ona bardzo dobrą i wartościową
pomoc ,naukową dla studentÓw uczących się embrio-
logii przede wszystkim na wydziałach nauk przy-
nodni,czych.
rzystają z
dycyny, a
przy tym
,,wprowadz
waó studenta d,o zrozumienia wiadomości z poszcze-
gólnych działów tej nauki, mogących zainteres,ować
go w jego dalszych studiach. Biorąc że
walory książki warto by rozważyć o-
żenia jej na język polski,

JOEST E.: Hantlbuch der speziellen pathologischen
Anatomie der Haustiere. (Potlręcznik szczegółoweJ
anatomii patologicznei zwierząt domowych), 3 no-
wo opracowane wydanie w ? tomach. Verlag Paul
Parey, Berlin - Hambu,rg. Wydawnictwo w zeszy-
tach. Cena zeszytu przy zamówieniu całego dzieła w
subskrypcji 26,60 DM, przy zamówieniu poszczegól-
nych tomów cena każdego zeszytu 31,60 DM.

Dzieło zostało opracowane przez 43 wybitnych spe-
oj,alistów europej,skich i pozaeuropejskich, Redakto-
ram]i dzietrla ,są: prrof. proć. J. Dobiberstein, G. Pallaske
i H. Stiitlzi,

Przesła,ny osta,tlri,o do redakcii zeszyt 29 jest kon-
tynuacją tomu VI, ornawiająceEo patolo§ię przewodu
polcarrnowego; ,za,\,viera ,dalsze ,arku§ze 3L40, tj. od
561-640. 117 2g5lzycle tym omówione ]są w dalszym
ciągtr schorzenia pasożytnicze, przy czyrn uwagę zwra-
oa doskonale przedlst,awia jąca,się sttnona liluŃracyjna.

T, ż.

Bulletin Ofiice International tles Epizooties. Tome
LXV, 1-2, 1966. Biuletyn Międzynarodowego Biura
Epizootycznego. Tom LXV, 1-2, 1966.

Spis treści
1. Oficjalne dokumenty Biura.
2. Z,ebranie infonmacyjno-konsultacyjne płoświęoo,-

ne wściekliźnie w Europie pół,nlooro-środJ<orwe j.
3. Prace oryginalne.
4. D,okumenty li dnne inrform,acje.
5. Sytuacj,a epizoońyczn,a w świecie.

RECENĄE l BlBLloGRAFlA
BALINSI(Y B. J.: An Introduction to embriology.
(Wprowatlzenie do embriologii), drugie wydanie, W. B.
Saunders Corn*pany, Philadelphia - London 1965 r.,
stron 673, rycin 443, oprawa płócienna.

książki z zakresu embriologii można podzielić na
dwie grupy. Pierwsza dotyczy klasyczne j, ,,cpiso-
wej" embriologii i jest pTzeznacvona głównie na uży-
tek studentów biologii, medycyny i Meterynarii.
Podręczniki takie m,ają krótkie tozdziaŁy, zawierają-
ce dane z zakresu embrologii doświadczalnej, które
często nie są związane organicznie z morfologią roz-
woju zarodka. Druga grupa dotyczy embriologii do-
świadczalnej , ,,fizjologicznej", przeznaczonej dla za-
awansowanych studentów. Książki tego typu
uwzględniają w stosunkow,o nie;wielkim zakresie da-
ne podsiawon/e na ;temat r,o,zrvoju zarodka, tak że
korzystanie z takiego podręcznika nie jest możliwe
bez uprzedniego zapoznania się z embriologią
opisową.

W ,omawianej książce autor ujmuje w jedną ca-
ł,ość opisową częśó morfologiczną i częśó ekspery-
mentalno-fizjologiczną, oo ,d,aje możność pełnego zro-
zumienia ontogenetyczrrego rozwoju ,organizmu.
Przedmiot embriologii autor traktuje w szerokim za-
kresie j,ako naukę o rozwoju ,ontogenetyczrryIrn zwie-
rząt i dlatego włączył w treść ksiąź:J<i takie zagad-
nienia jak r,ozwój pozazarodkowy, regenerację, meta-
morfozę oraz rozmnażanie bezpłciowe, które na ogół
rzadko spotyka się "łr podręczrrikach dla studentółv.
P,oza tym aurtor uwypurkla związek między ,dziedzicz-
nością i rozwojem.

W drugim wydaniu autor uwzględnia najnowsze
osiągnięcia nauki wynikające z szer,okiego zastoso-
wania w badaniach emibriologicznych metod bioche-
micznych i rniknoskopu elektronowego. Iiy' związkls,
z tym rozszerzył wiadomości doty,czące organizacji
komórek jajowych i plemników, mechanizmu działa-
nia genów, mechanizmu indukcji oraz wzrostu i róż-
nicowania się komórek. Poza tym zwiększył obję-
tość opisowej części książki a szczególnie informa-
cji doty,czących ,morfologii rozwoju z równoczesnym
położeniem większego nacisku na rozwój ssakólM.
Ilość pozycji piśmiennict;wa wzr,osłą w porównaniu
2 pierwszym wydaniem ,o około 200 tytułów, po-
większono również ilość ilusltracji przez dodanie no-
wych 153 rycin.

Książka składa się z 7 części: I Nauka embriologii,
II Gamelogeneza, III Zapłodnienie i początek embrio-
genezy, IV Gastrulacja i powstawanie zawiązków na-
rządów pierwotny,ch, V Organogeneza, VI Różnico-
wanig 5ię i wzrost, vII procesy morfogenetyczne w
późniejszym okresie ontogeneźy. Foszczególne częśc!
są podzielone na rozdziały, których łąezna ilość wy-
nosi 20. Ważnym uzupełnieniem jest zamieszczenie
ob§zernego spisu piśmiennictwa (ponad 700 pozycji)
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